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500 Mk. Nad ane 1590 Mk. 
Nakrologia 1200 Mk. Na piór 
wszaj kolumnia 2500 Mk. Presi 
kroniką i w rub. ae 
tuar 2200 Mk. a ea 
i komunikaty 2000 Mk. Dział 
ekonomiczny 2580, Drąbne 
ogłoszenia za każdy wyraz 
150 Mk., w rubryce kapne 
i sprzedaż, A e na 
J korespondencja pryw. 

A ENTAR 200 Mk. Pasta 
na kolunanach tekstowych po 
2000 za wiersi milime- 
trowy, szeroki 80 milim. Ogło - 
szenia zagramiczne a 50 prod. 

drużej. 
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PIAST POD KURATELĄ ENDECJI. 
(Od naszego korespondenta). 
Warszawa, 14. sierpnia. 

W. cząsie pertraktacji wiosennych o stwo- 
rzenie większości parlamentarnej zwolennicy so- 
juszu z stnonnictwami prawicowemi zapewniali 
oczyść na, decydującem posiedzeniu klubu 
P.S. L., że podział wpływów w nowymi rządzie 
między „Piasta“ i blok prawicowy, nastąpi w 
stosunku 1:1, przyczem, dodawali, oddanie na- 
czelnego stanowiska w gabinecie p. Witosowi 
zapewni P. S. L. nawet pewną przewagę. Część 
posłów, nozważniejsza, dbając rzetelnie o los 
ruchu ludowego i dobro państwa odnosiła się 
bardzo sceptycznie do tych optymistycznych ho- 
roskopów, wskazując na brak moralnych pod- 
staw w pakicie z ugrupowaniami reakcyjnemi 
dziatającemi systematycznie od czterech lat na 
szkodę państwa, a skompromitowanemi osta- 
tecznie wypadkami grudniowymi, i wyrażała 
słuszną obawę, czy endecja, stanowiąca rdzeń 
bloku prawicy, zgodzi się na rewizję swego nie- 
demokratycznego programu 1 zaniecha dotych- 
czasowych macchianowskich metod w życiu po: 
Jitycznem, nie cofających się nawet, jak wia- 
domo, przed szantażem i "zbrodnią. 

Napróżno. Na otrzeżwienie większości kie- 
rowników polskiego stronnictwa ludowego. za- 
sugestjonowanych błyskotliwymi wywodami p. 
Witosa i jego popleczników nie wpłynęła nawet 
znamienna enuncjacja p. Strońskiego w „Rzeczy - 
pospolitej“, w której czołowy publicysta prawi- 
ey z szyderczą ironją i lekceważeniem potrakto- 


wał przyszłych sojuszników, uznając „za wprost |- 


śmieszne" żądanie przyznania stronnictwu „Pia- 
*, „posiadającemu 70 posłów, a więc zalódwie 
potrzebnej większości“, równych praw i 
wpływów, co wszystkim innym stronnictwom 
razem. 

Pakt został zawarty, powoduiąc rozłam w 
P. S$. L. Powstał obecny rząd p. Witosa. 

Na oko wydawać się mogło zrazu, że argu- 
menty zwolenników sojuszu z prawicą były słu- 
szne, Ii że podzial władzy nastąpi! rzeczy- 
wiście zgodnie z ich zapewnieniem. „Piast o- 
trzymał ważne teki. prezes stronnictwa. został 
prezesem Rady ministrów. Niebawem jednak o 
kazało się, że jest to tylko pozłótka zewnętrzna 
bez prawdziwej wartości. Pierwsze już dni rzą- 
dów obecnego gabinetu pokazały, że prawica 
zagarnęła niepodzielnie całą władzę w swe re- 
ce i nietylko usunęła od niej zupełnie „Piasta“. 
lecz ponadto podkopuje nadal systematycznie 
jego autorytet w oczach społeczeństwa, przypi- 
sując mu winę wszystkich niepowodzeń i klęsk. 
Gdy uchwalano podatek majątkowy i ustawę 
emerytalną, prasa „narodowa“ uważała to zą 
wyłączną zasługę prawicy; za spadek marki i 
wzrost drożyzny endecy coraz głośniej. jak da- 
wniej winią chłopów, „zbierających « Gale w 
skrzyniach i za obrazami” K ich „wodza“ Wi- 
tosa. = „agd o . i 
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Anglia nie myśli o odrębnej akcji w Z. Ruhr 


lecz zamierza przystąpić do badania zdolności płatniczej Niemiec. 


Londyn. (PAT). „Evening Standard" dono- 
5i, że jednym] z pierwszych kroków rządu angiel- 
skiego będzie wdrożenie za pośrednictwem rze- 
czoznawców angielskich badania zdolności pła- 
tniczej Niemiec. Nastąpi to jednak prawdopo- 
dobnie dóbiero po otrzymaniu odpowiedzi. rzą- 
du francuskiego. Spraw ozdawca londyński „Man- 
chester Guardian“ oświadcza natomiast, że nie 
należy przypuszczać. aby rząd angielski plano- 
wał obecnie jakąkolwiek konkretną akcję odrę- 
bną, jeżeli jednak Francja i Belgja będą nadal 
analy przy swej niezawisłej polityce, wów- 
czas Anglja bedzie musiała uprawiać swą własną 
polityke. Anglja niema óbecnie zamiaru mie- 
szać się do wewnętrznej polityki Niemiec. Sle- 
dzi ją jednak z wielkiem zainteresowaniem. Bę- 
dzie zadaniem samych Niemiec uzdrowić ją fi- 


nansowo i gospądarczo, zanim Anglja będzie 
mieć cokolwiek z Niemcami do czynienia. 


PLAN ODDANIA SPRAWY ODSZKODOWAŃ 
SĄDOWI ROZJEMCZEMU DO ROZPATRZENIA. 

Londyn, (Pat.) Prasa angielska omawiając w 
dalszym ciągu notę ang., zaznacza, żenie uznanie 
przez rząd angielski okupacji Ruhr za krok 
zgodny. z duchem traktatu wersalskiego, byłe 
wiadome już dawno rządowi francuskiemu. 
Rząd angielski miał nadzieję, że dojdzie pod 
tym względem do kompromisu z rządem francu- 
skim. Francuzi jednak odrzucili propozycję zmo- 
dyfikowania swoich zarządzeń w Z. Ruhr. Anglja 
skłonna jest więc poddać kwestje sporne do 
rozpatrzenia trybunałowi rozjemczemu w Hadze. 
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Rząd Rzeszy zyskał ogólne poparcie. 


Berlin (PAT.) Nygłoszonej w parlamencie 
mowie kanclerza Stressemanna poświęca prasa li- 
czne komentarze. „Vorwärts“ zaznacza, że nor- 
malne stanowisko Niemiec w obronie swoich praw 
do życia nigdy nie było mocniejsze, niż w chwili 
obecnej. Co się tyczy polityki wewnętrznej no- 
wego rządu, to według „Deutsche Allg. Zt.“ uzy- 


skanie votum zaufania przez nowy rząd przy po- 

mocy 240 głosów przeciwko 76 oznacza silną wole 

stronnictw, opartych na pozytywnym programie 

nowego rządu. Pismo wyraża nadzieję, że nowemu 

rządowi uda się skierować politykę zagraniczną na 

nowe tory. . 1 
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Strajk w Miemczeck dogasa. 


Beriin (PAT.) W całym państwie Rzeczy poza 


.|ekscesami na tle drożyzny powoli zapanował spo- 


kój, jedynie w okolicach Akwizgran: 1 Hamburga 
donoszą o rabunkach gospodarstw wiejskich przez 
ludność wiejską. Na skutek ogólnych starć z poli- 
cją i lżandarmerją, która usiłuje przeszkodzić wy- 
wozowi zbiorów przez grupy robotiicze 1 kobiety, 
w okolicach Akwizgranu, zabitych zostało około 
10 osób. W Wirtembergji strajk likwiduje się, 
przychodzi tylko do częstych scysji między niechęt- 
nymi do pracy a komunistami. W Lipsku zastono- 
wiono pracę w zakładach gazowych) i elektrycznych. 

Życie Berlina powraca powoli do normalnego 
stanu, Dziś rano większość robotników zatrudnio- 
nych w przedsiębiorstwach przemysłowych oraz 
miejskich stanęła do pracy, Brak środków żywno- 
ści, który w ubiegłvim tygodniu, zaczął przybie- 


rać katastrofalne rozmiary, obecnie zanika. Więk- 
szość sklepów, które zostały zamknięte z powodu 
braku towarów — otwarto na nowo. — Wraz 
ze spadkiem obćych walut, spadają też ceny po- 
szczególnych środków żywności. 


KOMUNIŚCI CHCĄ POMŚCIĆ SWĄ KLĘSKĘ. 


Berlin (PAT.) Komuniści, ktorym wywołanie 
strajku generalnego mie udało się sprowokowali 
w kilku miastach niemieckich krwawe rozruchy. 
W Akwizgranie tłum pod wodzą kormnunistów zde- 
molował biuro burmistrza miasta. Policja inter- 
wenjowała, używając broni palnej. W starciu za- 
bito 10 osób a raniono 28. Na rynku wzburzony 
tlum zburzył stragany, i pobił handlarzy. 
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= W Sejmie projekty „Piasta“, dotyczące wło- 
Ściańskich spraw, odrzucane są głosami prawi- 
cowych sojuszników; decyzje marszałka Rataja, 
„Piastowca ', ks. Lutosławski zaczyna publicznie 
nazywać stronniczemi i niezgodnemi z konsty- 
tucją. Publiczne wystąpienia ministrów „piastow- 
skich“ podlegają ostrej kontroli i cenzurze. — 
W ministerstwie spraw zagranicznych p. Seyda 
ruguje na wielką skalę wyższych urzędników, za- 
stępując ich pretorjanami domorosłego faszyzmu, 
przyczem nie oszczędza, bynajmniej sympatyków 
i zwolenników „Piasta“; nominację p. Lasockiego 
na podsekretarza stanu, stanowiącą jeden z wa- 
wumi.jw paktu, odwleka się ad calendas graecas. 
Podobnie dzieje się i w innych urzędach cen- 
tralnych. 

Sądzićby należalo, że choć w ministerstwie 
spraw wewnętrznych, na którego czele stoi p. 
Kiernik, ludowcy mają wpływ decydujący. Rzecz 
ma się przeciwnie. Wyżsi urzędnicy administra- 
cyjni z obozu prawicowego ignorują zupełnie 
przynależność partyjną swego zwierzchnika i 
wykonują na Slepo rozkazy i polecenia synhe- 
driona. endeckiego. Wojewoda stanisławowski o- 
świądczył niedawno publicznie rejentowi p. K., 
przywódcy „Piasta“ w Żurawnie, że nie zamia- 
nuje go komisarzem rządu, ponieważ należy do 
stronnictwa, rozbudzającego walki klasowe. Dzia- 
łalność wojewody Grabowskiego na polu zwal- 
czania ruchu ludowego jest również dobrze zna- 
na. Z innych województw przytoczyć możnaby 
podobnie cały szereg wypadków rozmyślnego 
pokrzywdzenia członków stronnictwa „Piasta“. 
+ Przy takiej przyjaźni prawicy. dia „Piasta“ 
„U góry“ stosunek jej do grupy p. Witosa w or- 
ganizacjach lokalnych jest łatwy do odgadnięcia. 
Tu endecja nie kryje się wcale z tem, że jej ce- 
lem jesi skompromitowanie Witosa i jego stron- 
nietwa, tu zwalcza ona bez skrupułów wszyst- 
kiemi sposobami ruch ludowy, tu walka wre, 
jak i za poprzednich rządów z 'tą tylko różnicą, 
że zdezorjentowani sojuszem: Tudowcy łatwiej 
kapitulują. 

Oto owoc paktu „Piasta“ z prawicą. oto re- 
zultat dwumiesięcznego zaledwie sojuszu, który 
otworzyć musi oczy najzagorzalszym nawet zwo- 
lennikom współprary z endecją. „Piast“ traci 
coraz bardziej grunt pod nogami i stacza się 
w przepaść. Uratować go może jedynie męskie 
i energiczne izawrócenie z fałszywej drogi i szyb- 
ki powrót do szeregów ideowych pracowników 
dla dobra ludu i państwa. 

Omega. ' 


Vatroslav Jagicz. 


| Przed niewielu dniami zmarł w Wiedniu 
jak o tem doniosła trzywierszowa wzmianka — 
|wielki mistrz statystyki, b. prof. uniwersytetn 
| wiedeńskiego Vatrosiav Jagicz. Na warażdyński 
|grób jego w rodzimej Kroacji, rzućmy kilka 
cichych przypomnień biograficznych, zanim 
ukażą się inne słowa oświetlające wnętrze 
ducha, przestrzeń pracy i rozległość wiedzy 
bratniego nam uczonego. 

V. Jagicz urodz. 6. lipca 1838 w Wa- 
rażdynie. Na uniwersytecie wiedeńskim stu- 
djował klasyczną filologję. Od r. 1860 do 1869 
był profesorem szkoły średniej w Agram. 
W tym czasie V. Jagicz brał żywy udział 
w literackim ruchu w Kroacji. Konflikt z Wę- 
grami powoduje odjazd do Rosji. Po dwuletnich 
wykładach slawistyki na uniweasytecie odesskim, 
powołany zostaje na uniwersytet berliński, na- 
stępnie petersburgski. — Znany już jest w całej 
Europie. — Następuje jeszcze jedno powołanie, 
na uniwersytet wiedeński, na którego katedrze 
pozostaje aż do r. 1908. Ustawa emerytalna 
narzuciła mu, mimo jego wyraźnej niechęci, 
przejście w stan spoczynku. Miał wówczas 
70 lat, a czuł się tak silnym jak w swym 
ekresie akademickim, Niezmierzoną łaskawością 
rządu austrjackiego obdarzono go berłem i ty- 


tułem szlacheckim. Jagicz wolał podniesienie | ky 


pensji emerytalnej niż tytał witezia. Min. skarbu 
nie zgodził się. Pamiętano o nim. Po śmierci 
Miklesicza, powołany został do Izby panów. 
Nie pytając o zdanie lub przekonanie polityczne 
wsadzeno go w centrum. Propagator panslawizmu 


nie mógł przecież gdziekolwiek indziej się znaj- 
dować niż w centrum. On był motorem, który 
wytwarzał werbalne fale słowiańskiej kultury. 
Przedstawiono poprostu pojęcia kinetyczne w 
odniesieniu do jego osoby. 

Mimo to i inne zaszczyty, 
ustawał w pracy. 

Z działalności naukowej Jagicza, prze- 
tworzonej w czcionki drukarskie należy wy- 
mienić samodzielne dzieło „Historja powsta- 
wania słowiańskiego języka kościelnego“, na- 
stępnie „Archiwum słowiańskiej filołogji*, cza- 
sopismo założone i wydawane przez niego od 
1878 do 1920. Encyklopedja słowiańskiej filo- 
iogji „Kniżevnik* i długi szereg prac rozbitych 
w długim szeregu czasopism naukowych. 

W miesiąc po 85 letnej rocznicy urodzin, 
umarł — jak wszyscy nasi uczeni — w nędzy 
nieomal. A umrzeć nie chciał, bronił się przed 
śmiercią. Na skromne życie zarabiał czytaniem 
korekty. P 

Zwłoki przewieziono z Wiednia do Vara- 
żdynu na 
otrzymała pensje ze skarbu państwa. 

Cieniom zasłużonego slavisty cześć skła- 
damy. ek —i 


Jagicz nie 


—— m 


—— — 


Sprawy wojskowe. 


MIANOWANIA I URLOPY. 

Minister Spraw Wojsk. Rozkazem Dziennym 
Nr. 132 mianował ppłk. Lubicz-Sadowskiego Ign. 
1 p. p. Leg. D-cę Szkoły Podof. Piech. Nr. 2 
Szefem Wydziału Piechoty w Departamencie I. 
Piechoty z dniem 15. VIII. b. r. 

Tym samym rozkazem udzielił min. spraw 
wojskowych urlopów w Oddz. Kontroli Zesta- 
wienia Budżetu: f 

mjr. Ha!ce Józefowi, szefowi Wydziału bu- 
dżetowego 6-tyg. w#poczynkowego z dniem 9. 
VIII. b. r. Zastępstwo obejmie mjr. Byś Włodzi: 
tnierz; 

mjr. Kaweckiemu Romanowi, szetowi Wy- 
działu kredytowego 6-tvg. wypoczynkowego z 
dn. 9. VIII. b. r. Zastępstwo obejmie kpt. Ka- 
łuski Marjan. 

W Departamencie II. Art. I. Uzbrojenia. 
płk. lakowskiemu Kazimierzowi, szefowi Wy- 
działu broni 4-tyg. wypoczynkowego z dniem 
16. VIII. b. r. Zastępstwo obejmie mjr. Woyto- 
wicz Gwido. | 


WYPŁATA ŻOŁDU REZERWISTOM. 


Dep. VII. Int. M. S. Wojsk. wyjaśnia. że 
ostatnią dekadę miesiąca liczy się zawsze za 
10 dni bez względu na ilość dni w miesiącu. 

Postanowienie powyższe ustawy 0 uposaże- 
niu odnosi się w równej mierze do oficerów i 
szeregowych. 

O ile więc zgłoszenie się na ćwiczenia na- 
stępuje w ciągu ostatniej dekady miesiąca ma- 
jacego 31 dni, na'eży wypłacić uposażenie tylko 
za ilość pozostałych dni w ramach dekady o 
10 dniach przy uwzględnieniu faktycznej iłości 
dni przóbytej służby wojskowej. 


ZABEZPIECZENIE INWALIDOW, 


W najbliższym czasie ukażą się w „Moni- 
torze Polskim“ rozporządzenia ministra pracy 
i opieki społecznej, ministra skarbu i ministra 
spraw wojskowych w przedmiocie zabezpiecze- 
nia inwalidów wojennych i ich rodzin. Pierwsze 
ureguluje dostarczanie ociemniałym inwalidom 
wojeńnym narzędzi, środków pomocniczych i 


s 


psów przewodników; drugie ustali kapitalizację 


rent inwa'idzkich, trzecie dotyczy umieszczania 
inwa idów niezdolnych do samodzielneg/:arob- 
kowania i pozbawionych opieki w z.”.ładach 
opiekuńczych, wreszcie czwarte, które traktuje 
o umieszczaninu w zakładach wychowawczych 
sierót po inwalidach wojennych i po poległych 
i zmarłych, których śmierć znajduje się w związ- 
przyczynowym ze służbą wojskową. 
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KURJER LWOWSKI z piątku dnia 17.go sierpnia 1923. Nr. *33. 
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; Święto żołnierza. 
Historyczny moment zwycięstwa armji polskiej, 

który stal się w następnych latach motywe 

„Święta żolnierza”, obchodził Lwów bardzo uro-; 

czyście. i 


l 


Akt reprezentacji siły wewnętrznej żołnierzy, : 


wobec siebie i fwobec społeczeństwa odbył się dla. 
załogi iwowskiej na błonach Janowskich. — Na' 
długo przed przybyciem przedstawicieli wojewódz- 
twa, miasta, instytucji kulturalnych i społecznych, 
pokryły piaski janowskie pułki piechoty, kawalerji, 
artylerji ciężkiej, polowtej i konnej, żołnierze wspa- 
niale wyekwipowani, mundury — jednostajnego 
typu. 
Po mszy, którą odprawił ks. infułat Zajchow- 
Ski i kazaniu wygłoszonem przez kapelana Kosibę, 
rozległo się uroczyste „Te Deum laudamus$. 
Poczem odbyła się defilada zwiniętych w ko- 
lumnę czwórkową wddziałów przed generalicją, — 
Dowódcę okręgu ikorpuśnego Nr. VI zastępował 


koszt królestwa S. H. S. Rodzinaj gen. Linde. y 


Publiczność witała defilujące oddziały serde- 
icznymi oklaskami. — Wśród powszechnego zapału 
i połechtanej dumy cywilnej (jakie to my mamy 
wojsko! o! o!) rozpadła się zebrana masa na grupy, 
powrotne do miasta. 


Popołudniu odbyły się w koszarach pogadanki 
na temat iwojny bolszewickiej i udziału w niej 
danego pułku. W teatrze miejskim odegrano dla 
żołnierzy „Wierna Kochanka“. .. oaa 
n o mee PA i e, 
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Apel wieczorny odbył się później niż zwykle, 
z racji święta — o godz. 10 min. 30. Oficer dyżur- 
ny odezytał przed frontem każdego oddziału na- 
zwiska połegłychi i odznaczonych w minionej woj- 
nie. 


Na zakończenie uroczystego dnia oświetlono 
kopiec Unji Lubelskiej. — U stóp jego bawiono 
się dlugo jeszcze na festynie żołnierskim. — Fron- 
towe kamienice udekorowane były flagami o bar- 
wach narodowych. 


Kronika. 


KALENDARZYK. 

Dziś rz. kat. Jacka W.;gr. kat. Izaakija. Jutro rz.kat, 
Anastazego; gr. kat. 7 otrok. w Efez. — Wschód słońca 
4:17, zachód 6 40. 

TEATR WIELKI. 

Czwartek „Płomień*, wystęs Wysockiej i Solsktej. 
TEATR MAŁY. 

Czwartek, piątek i sobota teatr zamknięty, 

TEATR NOWOŚCI. 


Teatr zamknięty na czas wakacji, 


We Lwawie. 


— Dar Adama Czarioryskicgo dla Lwowa. 
Bibljoteka uniwersytetu lwowskiego otrzymała w. 
darze olbrzymią bibljotekę złożoną przez p. Adama 
Czartoryskiego, jako wieczysty depozyt. Bibljoteka 
ta do 1 lipca br., znajdowała się na ziemi francu- 
skiej na wybrzeżu Normandji, pod miasteczkiem 
Honfleur w zameczku Cote de Grace. Zawiera ona 
25000 tomów w językach polskim, francuskim, 
włoskim, hiszpańskim, niemieckim, łacińskim, j 
innych. 

Już zmarły Witold Kazimierz, który nabył za- 
imeczek Cote de Grace od historyka Alberta So- 
rela zamierzał ofiarować bibljotekę którejś z insty- 
tucyj naukowych w ojczyźnie. Zamiaru tego nie- 
pozwoliła mu (urzeczywistnić śmierć, która nastąpiła 
w m. 1913. > 

Wcielił go zaś obecnie w czyn brat i spad! 
kobierca zmarłego p. Adam ordynat na Gołucho- 
wie, kurator słynnego muzeum Czartoryskich w 
Krakowie przez ofiarowanie księgozbioru z Hon- 
fleur Bibljotece Uniwersyteckiej we Lwowie. 

Księgozbiór z Honfleur, wysłany do Polski, 
przybył w pierwszyuh dniach ś$ierpnia parowcem 
do Gdańska, skąd w trzech wagonach nadszedł 
przed paru dniami do Lwowa. Obecnie 301 skrzyń 
(przeszło 33000 kg), kryjących ten dar znajduję 
się w magazynach Bibljoteki Uniwens jej, 3 


— Otet Szeptyckij. Z niecierpliwością 0- 
czekujące powrotu metropolity Szeptyckiego, 
„Dito“, zaczyna już ogłaszać biuletyny zdro- 
wotne jego metropolickiej osoby. Dowiadujemy 
się więc z niego, iż oteć Szeptyckij pozostaje 
nadal w szpitalu Br. milos. w Wiedniu Tabor- 
strasse 16., czuje się znacznie lepiej, w tym 
tygodniu będzie mógł opuścić łóżko. „x 


— Paskarstwo we Lwowie. Rzeźnicy Iwow- 
scy podwyższył znowu cenę mięsa 1 tak żądają 
za 1 kg. mięsa wołowego i cielęcego około 
45.000 mk., a za wieprzowe 48.000 do 50.000 
za. 1 kg. kielbasy 64.000 mk., za 1 kg. smalcu 
"0.000 do 80.000 mk. Ceny Iwowskie mięsa, wẹ- 
dlin i tłuszczów wyższe są o 12.000 do 14.000 
marek od cen krakowskich. 

Za 1 kg. mąki pszennej żądano 22.000 mk. 
ga amerykańską 26.000 mk., za krupy hreczane 
ji jęczmienne po 14.000 mk., za kilogram masła 
60.000 do 90.000 mk., za litr mleka 4.000 do 
5.000 mk., za jajo 2.000 mk., za kilogram ziepa- 
niaków 1600 do 2.000 mk. 


— Nowa cena cukru w Warszawie. Dono- 
szą z Warszawy 14. bm.: „W wyniku konferencji 
odbytej w wydziale zaopatrywania przez przed- 
stawicieli instytucji, otrzymujących na terenie 
Warszawy cukier za pośrednictwem nadzwy- 
czajnego komisarjatu zwalczania drożyzny, usta- 
lono, iż w IL dekadzie b. m. obowiązywać 
będą nastepujące ceny: w hurcie 24.000 mk., 
w detalu 26.000 mk. za 1 kg. kryształu, w hur- 
cie 34.000 mk. w detalu 37.000 mk. za 1 kg. 
kostki. 

Należałoby i we Lwowię ustalić ceny, po 
jakich w detalu wolno sprzedawać cukier. Co 
do sprzedaży cukra u nas dopuszczają się pa- 
skarze niesłychanego wyzysku, który nareszcie 
powinien być ukrócony. 


— Rozporządzenie w przedmiocie prowa- 
dzenia ksiąg obrotu ukazało się w „Dzienniku 
Ustaw“ Nr. 78 z dnia 10. sierpnia 1923. 


— Nowa taryfa dorożkarska. (Ważna od 
10. sierpnia br.) I. Za jazdę pojedynczą w mie- 
ście bez zatrzymania się dłużej niż 5 minut i 
bez zboczenia (2 konna) 16.000 mk., (1 konna) 
12.000 mk. ll. Za jazdę do rogatek miejskich, 
naj Zamek, pl. Powystawowy, Targi wschodnie 
— 30.000, 24.000. HI. Za jazdę w mieście we- 
dług czasu, za pierwsze pół godziny — 24.00, 
18.000 za każdy następny kwandrans — 12.000, 
9.000 IV. Za jazdę od i do dworców kolejo- 
wych wraz z pakunkiem — 36.000, 30.000. V. 
Do oznaczonych miejsc, z każdego stanowiska 
a) na Francówkę, b) do ogrodu Kisielki, c) na 
Pohulankę, d) Zofjówkę, e) cmentarze janowski 
i tyczakowski, i) Rzeżnia miejska, g) Szkoła Ka- 
decka i strzelnica wojskowa, h) Sobieszczyzna, 
i) staw Kamińskiego, j) zbiornik wodociągowy, 
m) boisko Sokołów — 28.000, 20.000. Czas nie 
dochodzący kwadransa liczy się za pełny kwan- 
drans. Jazdę z konduktem pogrzebowym liczy 
się według czasu. Za podjazd pod dom i czeka- 
nie, niedochodzące razem razem 10 minut, nie 
"należy się nic, jeżeli czekanie razem z podjaz- 
dem trwa dłużej, należy się za cały czas czeka- 
nia opłata (według (czasu. W razie gdy zamówiony; 
dorożkarz podwiezie pod dom. a gość dorożki 
nie użyje, winien opłacić połowę należytości 
za pojedynczą jazdę. 

Taryfa dorożkarska we Tiwowie jest bar- 
dzo wysoka — pomimo to zawsze ma walor 
tylko na papierze. w rzeczywistości żądają i 
pobierają dorożkarze lwowscy daleko większe 
kwoty, aniżeli przewidziane są w taryfie. Wła- 
dze przestrzegać tego powinny, ażeby taryfa 
hyła respektowaną i ażeby dorożkarze nie do- 
puszczali się nadużyć. Niestety jest to u nas 
na porządku dziennym. 


— (t) Przejechany przez pocłąg. Antoni Ko- 
guciński, zecer, wybrał się wczoraj na odpust 
do Winnik. Wracając próbował wskoczyć do 
pociągu, który już był w ruchu na stacji kolej. 
w Winnikach. Poślizgnąwszy się upadł tak fa- 
talnie, że koła zmiażdżyły mu nogę. Z dworca 
Łyczakowskiego, po założeniu pierwszego opa- 
tramnku zawieziono go karetką pogotowia rat. 
do szpitala. PRS mej > 


- e =- 


Mee a e w 


| 


J 


KURJER LWOWSKI z piątku dnia 17-go sierphia 1923. Nr. 193. 


— (t) Złodziejski skład. Wykryto, że do- 
zorca domu przy ul. Skarbkowskiej 1. 13. Da- 
niel Piuta przechowuje u siebie rzeczy pocho- 
dzące z kradzieży. Podczas rewizji przeprowa- 
dzonej w jego mieszkaniu przez wywiad. pol. 
Kumalskiego, znaleziono 85 pudełek papierosów, 
pochodzących z kradzieży, resztę rzeczy. zdo- 
łał już usunąć. Papierosy te dał mu do prze- 
chowania not. złodziej Julian Siedzielski. Plu- 
tę i siedzących w jego mieszkaniu Jana Ga- 
brjeluka I Zofję Mandzik podejrzanych o współ- 
adział aresztowano. 

Ze świata. 


— Eksplozja w kopalni. Donoszą, że w Käm- 


Jmerer w stanie Wyoming nastąpił wybuch w ko- 


palni węgla, 200 górników zasypanych. 


Nadesłane. 


NN. U. Z. A. 


zawiadamia P. T. Członków, że sprzedaje 
węgiel górnośląski i krajowy 
jakoteż koks w swoich sklepach: 
ul, NA BAJKACH 
DULĘBIANKI 
KOPERNIKA 
„ ŁYCZAROWSKA 
na asygnaty „TOWARZYSTWA TECHNI- 
CZNO-HANDLOWEGO POLŚLĄSK* 
Lwów, u!. Hoffmana 9., według wyda- 


nego przez nas cennika. 


n 
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Rurjer ekonomiczny. 


-+ Produkcja ropy naftowej. W r. 1922 
produkcja ropy w okręgu drohohvckiego wy- 
nosila 62.828 cystern, w okręgu jasielskim 5.605 
cyst., w okręgu stanisławowskim 2.670 cyst. Za- 
pas z końcem r.1922 wynosił: okręg drohobycki 
15.000 cyst., jasielski 699 cyst., stanisławow - 
ski 290 cyst. 4 

Spadek produkcji w roku 1922 wynosił 
6.838 cyst. w porównaniu z r. 1921. 

Ilość robotników zatrudnionych na kopal- 
niach nafty wynosiia w r. 1922 9.101, wobec 
9.203 robotników zajętych w r. 1921. (f). 


—avoa — 


Opodatkowanie firm dewizowych. 


Z Warszawy donoszą: Między ministerstwem 
skarbu a związkiem banków toczą się układy 
w przedmiocie specjalnego opodatkowania firm, 
mających prawa dewizowe. Ministerstwo zażą- 
dało pierwotnie od banków z pełnemi prawami 
dewizowemi 5.000 do:arów, a od „komisjonerów" 
2.500 dolarów, tytułem jednorazowego podatku, 
przyczem każdy oddział bankowy o ileby chciał 
posiadać prawa dewizowe, miałby obowiązek 
wnieść taką samą kwotę, eo siedlisko centralne 
banku. 

Banki zaprotestowały przeciwko tymi zamie- 
rzeniom, grożąc zrzeczeniem się praw dewizo- 
wych wogóle. Ministerstwo okazało tedy goto- 
wość kompromisowego zalatwienia sprawy, mia- 
nowicie: oplata dla banków wynosiłaby 2.000 
dolarów, a dla komisjonerów 1.000 dolarów. 
I te jednak cyfry uznano za wygórowane. Banki 
wchodząc w położenie skarbu z jednej, a ma- 
jąc z drugiej strony na względzie znaczne korzy- 
ści, wynikające z praw dewizowych, nie'uchylają 
się od opłat, pragnęłyby jednak, aby były jak 
najmniejsze i rozłożone na okres nieco dłuższy. 
Natomiast „komisjonerzy dewizowi'* (przeważnie 
kantory wymiany) stanowczo oświadczają,.iż ob- 
ciążenie ich podatkier> 1.000 dolarowym (prze- 
szło 300 miljonów marek), o wiele przekracza 


ich siłę podatkową, zwłaszcza, że nie korzystają“ 


z pełni praw dewizowych, a zatem w stosunku 
do banków są upośledzeni. 


- Nadesłane. 


Ginekolog Di. A. BREJTER powróci. 
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Czarni—19 pp. O. L. 7:0 (2:0). Wynik po- 
wyższy rehabituje ostatnią klęskę reprezentacyjnej 
drużyny „Czarnych“ w zawodach z 19 pp. — 
Zwycięstwa tego nie można jednak położyć na 
karb ambicji li tylko, choć niezawodnie wiele jej 
ze strony „Czarnych“ w grę niedzielną włożono. 
Jak zresztą ogólnie, tak i w fooibalu nie wystar- 
czają dobre chęci jedynie, a tem koniecznem uzu- 
pełnieniem dobrych chęci Czarnych, było kardy- 
nalne odmłodzenie ataku, które wydało rezultaty, 
bardzo dobre. i 

Z wyjątkiem Millera wystąpili gracze młodsi: 
Harasymowicz, Kopeć III, Szpineter i Langer. — 
Aczkolwiek na zgraniu tu i ówdzie zbywało, zdo- 
bywał się ten atak na napady doskonale przekom- 
binowane, wykonane przytem łotnie, szybko i zgra- 
bnie. Zwłaszcza w drugiej połowie przy lepszej 
współpracy z napadem — widziało się chwilami 
grę wzorową. Z prawdziwą satysfakcją stwierdzić 
można, że „cały atak“ Czarnych grał bardzo do- 
brze. A możnaby dodać „nareszcie“. 

Na pierwszy plan wysunęli się swą grą Mūl- 
er i (Langer, który zapowiada doskonałego skrzy- 
dłowego, z uwagi na wcale nieprzeciętny „sprint”. 

Filarem obrony był jak żawsze Świetny Kmi- 
ciński, Winnicki nie miał w bramce prawie żadnej 
roboty. Pomoc defensywnie dobra, w ofenzywie, 
posiada najgłówniejsze oparcie w Sierusie. 

10.ka — mimo, iż odniosła wysoko cyfrową 
klęskę — była lepszą w obronie niż w napadzie. 
Hawling pracował za trzech, St. Kopeć za dwóch 
przynajmniej (przyczem iwalczyć musiał z dwo- 
ma rodzonymi braćmi w drużynie „Czarnych ''). 
Bramkarz 19-ki również wiele obronił. Jednak linja 
pomody i obrony 19-ki, nie mogła sprostać lomo- 
ści „mlodego“ ataku „Czarnych“, zwłaszcza do- 
skonałej grze obu skrzydłowych. Napad 19.ki nie 
zdobywał się na akcję skoordynowaną, lewy łą- 
cznik uległ zmęczeniu w drugiej połowie, a po- 
jedyncze wypady załamywały się stale na doskonale 
grającym Kmicińskim. 

Mecz przedstawiał ładny obraz ambitnej i za- 
ciętej, a jednak „fair“ prowadzonej gry, dzięki do- 
skonałemu sędziemu p. por. Goettowi, który wy- 
wiązał się ze swego zadania wzorowo. 

Gra toczyła. się -- zwłaszcza w drugiej poło- 
wie — przy znacznej przewadze „Czarnych“, któ- 
rzy zdobywają w pierwszej polowie dwie bramki 
(w 24.ej i 45-ej minucie) i trzy cornery. 

W drugiej połowie zdobywa w 2-ej minucie 
gry trzecią bramkę Langer, w 10-ej i 14-ej minucie 
padają dwie bramki strzelone przez Kopcia-III, obie 
uzyskane z doskonałych centr Millera. W 23-ej 
minucie strzela 6-ą bramkę Harasymowicz, a sió- 
dma — najpiękniejsza bramka dnia tego Strzelo« 
ne — staje się udziałem Millera. Karny rzut przy- 
znany „Czarnym“ w 4.ej minucie drugiej polowy 
nie został przez Gierasa wyzyskany. 

Czarni Il—Związek Zaw, Kolejarzy 2:0 (0:0) 
Sędziował p. Fisqher. 


Sport w Żółkwi. Dnia 12. bm. odbyły się 
na boisku sportowem w Żółkwi zawody w piłkę 
nożną między tut. K. S. „Lubicz“ a K. S. „.Kre- 
sawia“ ze Lwowa z wynikiem, 3 : 2 (Q : 2) na 
korzyść gospodarzy. Gra była interesującą, pun- 
kty dla „Lubicza”* uzyskali: 2. p. Stanisław Tur- 
kiewicz a 1 p. Kokorczuk. 

Na szczególne wyróżnienie z pośród gra- 
czy żółkiewskich zasługują: pp. Wachs. Turkie- 
wicze i Kokorczuk a z lwowskich Szypurak i 
bramkarz. Sędziował b. dobrze i poprawnie p. 
kpt. lekarz Dr. Rekliński. 

Celem nie powtórzenia gorszących scen By- 
łoby wskazane by Zarząd Ke S. „Lubicz“ usu- 
nal krewkiege członka p. Stefana Rvziewicza 
od funkcji odpędzenia gapjów. gdyż jest to ujmą 
dla klubu gdy jej członek podczas i po matchu 
urządza na własną rękę podobne ale, w łamaniu 
lasek na plecach bezbronnych. 

: E. Hay. 
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Różne. 
[jniewaźniam zgubioną le- 


: gitymacje osobistą i tym- 
D Pe i l B © nm G R U D E R |cząsowe zaświadczenie. Rejen- 


ltowicz Józef, Wolanka, 
ul. Romanowicza 7. 


Okulista 


4550 4534 


ter Smutny, stroicie| for- 
i tepianów, Chmielowskie- 


go 5, przyjmuje strojenia i 
TOMMA SY NE jreparacje na Lwów i prowin- 
SUPERFOSFAT mineralny i kostny jeje- 4538 


SULE POTASOWE I KAINIT krajowy 4123 
SOLE ała a stassfurckie 20/220/,, 30,330, 
404291. 
Nawozy azotowe. 
wszystko » gwarancją zawartości i rychła dostawa 


. JÓZEF KARRACH Lwów, Kościuszki 18. 
| Ez WEZ 0 | Bo | 


nieważniam zgubioną le- 

gitymację wojskową na 
nazwisko Jerzy Gackie, wysta- 
wioną przez P. K. U. 


Kupno i sprzedaz. 


pompy, sikawki, węże po- 

łeca fabryka Stanisława 
Trębickiego, w Warszawie 
Kopernika Nr. 33. Wszelkie 
przybory dla straży ugnio- 
wych. Pompy centryfugalne, 
Abisyńskie, Artezyjskie, Dia- 
fragma, pompy studzienne 
napełniające rezerwoary na 
jpiętrach, pompv parowe i 


a vy | Girskuj, 
at praktyki i fabrykacji. 


PERLMUTTERA ULTRAMARYNA 
jest najlepszą i najwydatniejszą farbą do 
bielizny, wapne i ia celów  maiarskich 

Z FABRYKI ULTRAMARYNY 1880 
CH. PERLMUTTER 
Lwów i v Znmiesieniu k. Lwowa. Biuro: ul. Słoneczna 26. 


L. 5172]45 ex 1923. 


- OBWIESZCZENIE . 


© przeglądzie mężczyzn urodzonych w roku 
1883—1901 i dodatkowych zebraniach konm- 
trolnych mężczyzm urodz. w roku 1883—1899. 


$ 1. Rozporządzeniem Ministra Spraw Wojskowych z 25. czerwca 192. 

Szt Gen 6001/0. de B. zarządzony został w porozumieniu z Ministerstwem 
Spraw Wewnętrznych na mocy art. 1. tymczasowej ustawy o powszechnym 
obowiązku słażby wojskowej z dnia 27. października 1918 r, Dz. Praw. Kr. 
Pol Nr. 13 p. 28. rozporządzenia Rady ministrów z dnia 14. września 1922, 
Dz. Ust. Nr 85, poz, 764 oraz nchwały Rady Ministrów z dnia 11. maja 1923 


celem ustalenia stosunku do czynnej służby wojskowej 
w okresie od 16. sierpnia do 7. września 1923 włącznie. 


1. Przegiąd meżczyzn urodzonych w iatach 1883— 1899, którzy przy 
rejestracji i przeprowadzonej w ciągu stycznia i lutego 1923 r., względnie 
przy rejestracjach dodatkowych, zostali wciągnięci do list kontrolnych nr. 3. 
Należą tu w szczególności mężczyźni, którzy: 

a) dotąd ani w Wojsku Polskiem, ani w b. Armiach zaborczych nie 
służyli. 

b) którzy w b. armjach zaborczych zostali uznani za niezdolnych do 
służby wojskowej (według obecnych pojęć kategorji „D*) t. j. uznanych za 
takich przez komisje przeglądowe państw zaborczych, jak też i inwalidzi 
kategorji „D“ uznani za takich przez komisje superrewizyjne państw za- 
* borezyčh. 

c) wszyscy ci, którzy przy polskich komisjach przeglądowych wojsko- 
|| wo-lekarskich w P. K. U. zakwalifikowani zostali do kategorji „B“ i katego- 
rji „D* jak również inwalidzi 
zyjne do kategorji „D“, 


zakwalifikowani przez polskie komisje rewi- u 
j 2, Przegląd mężczyzn urodzonych w latach 1883—1901], którzy nro- 
r dzeni są i przynależą do położonych w Województwach wschodnich oraz 


. ziemi Wileńskiej obszarów które weszły w skład Rzeczypospolitej od r., 1921. 
3. Dodatkowe zebrania kontrołne mężczyzn urodzonych w latach od 
1883—1899, którzy w głównym terminie wyznaczonym dla tych zebrań (wie- 

de zebrania kontrolnego nie stawili się Przypomina się, że obo- 


sennym) 
tych zebrań kontrolnych podlegali mężczyźni, 


$ wiązkowi zgłoszenia 
którzy : 

a) stawali do przeglądu lekarskiego w polskiej P. K. U. i w wyniku 
tego przeglądu słnżyli w Wojsku Polskiem z wyjątkiem tych, którzy zostali 
z Wojska Polskiego zwolnieni jako kategorja „D“ ; i 

b) stawali w polskiej P. K. U. do przeglądu wojskowego 1 otrzymali 
przy przeglądzie klasyfikację 'do kategorji A lub -1 i C-2, lecz do szeregów 
a więc z wyjątkiem zakwalifikowanych przy prze- 


się do 


W. P, wcieleni nie byli, 
glądach do kategorji .„B* i D“; 

c) służyli już w W P., jednak w P. K, U, do przeglądu wojskowo- 
lekarskiego nie stawali, czyli zaciągnęli się wprost do oddziałów wojskowych 
z pominięciem P. K. U.: 

d) stażyli w b. armjach zaborczych i z W. P. dotąd nie mieli żadnej 
styczności z wyjątkiem tych, którzy w b. armjach zaborczych zostali zwol- 
nieni z powodu zupełnej niezdolności do służby wojskowej (według obecnych 
pojeć kategorja „D*) i posiadają na to pisemne lub inne wiarygodne dowody. 

e) inwalidzi kategorji C-L i C-2 tak w W. P. jak i byłych państw 
zaborczych. 

8 2. Wszyscy stający do przeglądu i dodatkowych zebrań kontrolnych 
obowiązani są stawić się w stanie znpełnie trzeżwym, czysto ubrani i umycj 
rwykąpani). 

§ 3. O terminie powyższego przeglądu i dodatkowych zebrań kontrol- 
nych wyznaczonym dla poszczególnych gmin (koznisarjatów) należy dowie- 
dzieć się we właściwym urzędzie gminnym (koinisarjacie). 

8 4, Do przeglądu i dodatkowego zebrania kontroluego należy przynieść 
ze sobą wszystkie wojskowe dokumenty osobiste wystawsłtśę przez władze 
wojskowe. 

& 5. Winni niezgłoszenia się do przeglądu wzgłędnie do dodatkowego 
zebrania kontrolnego w wyznaczonych terminach ścigani będą przez cywilne 
władze administracyjrte i karani będą w myś! obowiązujących „przepisów. 

Lwów, dnia 27, lipca 1923. 

Wojewoda: 


Grabowski 


utukiem A. Głoldmana, Lwów Sykstuska 10, 


OGŁOSZENIE, 
Dyrekcja Zakładu gazowego miejskiego we 
Lwowie podaje do wiadomości, że w myśl 


uchwały Rady Miejskiej z dnia 9. sierpnia 1923. 
została ustanowiona następująca cena gazu: 


do nówietenia, opału i motorów 6.600 Mp. 2a | 


Należytości przypadające do zapłaty z tytułu 
rachunków za miesiąc sierpień 1923, bez 
względu na termin odczytania stanu mierni- 
ków, jak i nadal, mają być płacone według 
podwyższonej taryfy. — 
Lwów, w sierpniu 1923. 4557 


Dyrekcja Zakładu Gazowego Miejsk. i: 


PIWOWERA 


fachowo uzdolnionego, samodzielnzgo 
poszukujemy. 


Oferty z życiorysem, odpisami świa- 
dectw i podaniem żądanego wynagrodzenia 
nadsyłać pod 

Zarząd Browaru w Dzikowie 
poczta Tarnobrzeg, Malopolska. 


Inserujcie 


MERLE 
LH OWSAIN 


Cement portlandzki pierwszorzędnej jakości tylko 
| — wagonowo, dostawa natychmiastowa -- 


„PILOT“ Lwów, Batorego 4. 


4424 


Rornatyk najradykalniejszy 
środek przeciw cierpieniom 
ischiasu, reumatyzmu, newral- 


gii itp. do nabycia biuro 
„Zorza“, Balonowa 16. 4546 
[3EMSEENIKANY HARE | | 


L, M. 99171/23/IV. x 
OGŁOSZENIE, 

W myśl obwieszczenia Województwa z dnia 27, lipca 1923 L., 517ZI45/I! ex 1923 
w przedmiocie przeglądu męźczyzn urodzonych w roku 1883 do 1901 włącznie | do- 
datkowych zebrań kontrolnych mężczyzn urodzonych w roku 1883 do 1899 włącznie 
ęapisanych na listę kontrolną Nr. 3, względnie dodatkowo zapisanych na [istę kon- 
trolną Nr. 2, którzy do głównych zebrań kontrolnych w terminie wiosennym się nie 
jawili, zarządza się dodatkowy przegląd, a mianowicie: 

a) dla mężczyzn urodzonych w rokn 18593 do 1899 włącznie w gma- 
chu ruskiego seminąrium duchownego przy ul. Sykstu- 
skiej I. 39 A parter: 

„ b) dla mężczyzn urodzonych w roku 188% do 1892 włącznie w szko. 
le im. IReia przy placu Gołuchowskieh |. 9, parier. 

Obie Komisje przeglądowe będą urzędować w czasie Od 16, sierpnia 
1923 do 7. września 1923 włącznie (z wyjątkiem niedziel) 
od godziny S-mej rano, według poniżej wyszczególnionego planu ' 


Komisja przeglądowa Nr, I. przy ul,| Dzień prze- | Komisja przeglądowa Nr. II. przy | 
Sykstuskiej 1. 39 A parter, glądu dla pl. Gołuchowskich 1. 9. parter. f 
.. | Zgłaszają się z nazwiska-| obu komisji _. | Zgłaszają się z nazwiska. 
Rocznik | mi da. lisrę przegląd. | Rocznik | mi na literę 
A—Ł 16 sierpnia A-E 
1893 M—Z ipe +. 1883 N= z 
RIESZI 18 La bA 
1894 RS niis 1884 N-Ż 
Rir a  „ |-——. - 
S 1885 i À mb 
EEK) "po i M7 
1895 K= P 231 Rob (LTR "TAE 
RZ WAŁA 1886 M Z 
A —J 25 > DGRzZAW -e W 
K-— P 27 . 1887 M- Z 
| | ZY: 28 ò i 1 NAF, 
| ZE 04778 | 1888 b M — Z 
1897 EE 30M ES 1889 a= 
Ri= w 8 = 589 | M—=Ż 
19 SZA 1 września í Y TER 
„A śwdk 1890 |i" wz 
Rea 40% (r, BRE. 
e "LE 5 A 1891 7 
E A Š =i ej Ta ŚL. w. 
R — (A 7 c 1892 | z 
p—s a 


zawiera obwieszczenie Województwa na 


Bliższe wyjaśnienia co do kategorji, 
podaje do wiadomeści interesowanych 


wstępie wymienione, które się równocześnie 
przez plakatowanie. 

Winni niezgłoszenia się do przeglądu względnie do dodatkowego zebrani kon- 
trolnego w wyznaczonych terminach, będą ścigani przez władze policji państwowej 
jakoteź karani w myśl obowiązujących w tej mierze przepisów. 

Magistrat król. stoł. miasta Lwowa. 

Lwów, dnia 11, sierpnia 1923 r. 

Józef Neumann. w. r 


Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroiński. 


